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Szanowni koledzy deputowa
ni! Rozmowy międzypaństwowe, 
na które zdecydowaliśmy się za 
znaną wam cenę, są losowym 
momentem w historii Litwy i ł  
naszego narpdu. I decyzje powi
nien podejmować organ mający 
suwerenną moc, mianowicie Ra
da Najwyższa.
-~W proponowanym obecnie 

-dokumencie odzwierciedlony jest 
pewien etap w dążeniu do au
tentycznych oficjalnych roz-.
mów: powołanie delegacji pań
stwowej. Ta delegacja państwo- 

\ wa byłaby upoważniona, ma
jąc jamo określony status, tj. 
w ramach tego statusu, prowa
dzić autentyczne rozmowy/ roz
ważone przedtem maksymalnie w 

. okresie przygotowawczym. § Roz
mowy te byłyby* właśnie tymi 
inicjalnymi rozmowami, które 
można by hyło- t^k (kreślić i za
pisać w protokole i od których 
rozpocząłby się zaproponowany 
przez nas okres stu dni- 

Związek Radziecki: .chce /ro&* 
począć od razu od nazwania 
rozmowami i kontynuowania ich 
długo iśigsga mówiono ' zawczasu 
zaliczkowo o siedmiu, pięciu, 
dwóch latach 1̂ powiadają,. że 

: będzie to bardzo frudny T^długi ' 
procek ’ w  - którym, naturalnie, 
będzie się nam stawiać mnó
stwo przeszkód, żądań } ;  Utra- ; 
dnień. Wyszczególniano Wie- 
lokrotnie : wycbrażamyr-że je-,
4eU; przyjmiemy ten model, £o 
możliwości kontynuowania roz
mów długo będą trwały, ^  nie
skończoność. Będą nam pro-

ponoWać, żądać, wobec nas bę
dą stosowane wszelkie naciski, 
abyśmy pózostali w ulepsza
nym w ten lub inny sposób 
Związku. O tym też bardzo wie
le słyszeliśmy podczas spotkań 
z przywódcami Związku Ra
dzieckiego. Naturalnie, zgadza
ją się oni, że jeżeli już będzie
my nieustępliwi całkowicie, rzecz 
jasna, .mamy prawo również 
„wyjść". Takie oto są ich za
miary^- najpierw przytrzymać, 
kontynuować, mówiąc delika
tnie, proponować, abyśmy w 
jakiejkolwiek formie pozostali 
na tej mapie, jaka obecnie is
tnieje w Hurppie, abyśmy nie: 
przywracali swego prawnego 
miejsca na mapie i w historycz
nej świadomości narodów. Nie 
będą proponowali nam nawet 
wstąpienia do Związku Radzie
ckiego, ~w najlepszym wypadku 

vtiożWolą formalnie „wyjść" -ja
ko petentom, którym będą dyk
towane .warunki. Jest to stano
wisko l&mtej - strony, jest . ono 
bardzo jasne. My ' natomiast 
powinniśmy obronić Inne.-sta
nowisko. Zatroszczyć się "na
wet od wczoraj właśnie to już 
-robimy żyĘ&o nasz status pań
stwowy na tych rozmowach, kfó- 
re będą rozmowami w ' sprawie 
uregulowania całego kompleksu 
stosunków powojómycb. z  in» . 

; nym państwem. - Nie powinniś
my się-anlćżuć, ani być peten
tami.' Dlatego musimy troszczyć 
się i już ‘ ód wczoraj rrl; natu
ralnie, mówię metaforycznie, od 
wczoraj powinniśmy być . przy-
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RADY NAJWYZSZEJ
Szanowni deputowani, obywa

tele Litwy I
Jak pamiętacie, po uchwale 

rządu i Riidy Najwyższej z 7Ś 
czerwca o- ogłoszeniu morato
rium, ZSRR' wreszcie przerwał 
długotrwałą ciężką blokadę 
Litwy. Sądzę, ż e je g o . przywód
cy rozumieją, « p  jnieZwłocznle 
zgłosimy propozycje w sprawie 
uregulowania. 'politycznego, Eko
nomicznego i prawnego z tym 
superpaństwem. ' '  Jednocześnie 
możemy podkreślić, że jesteśmy 
gotowi publicznie Omawiać róż
ne ■’ propozycje w aprawie eta
pów rozmów, urzeczywistnienia 
możliwości 1 rozwiązań.

Świat i my znamy wszystkie 
kroki polityczne i prawne Repu
bliki w kształtowaniu stosun
ków z ZSRR. Z naszej strony 
te aspekty częściowo odzwier- 
ciedla również- podjęta 13 czer
wca br. uchwałą rządu Republi
ki . Litewskiej „ O ' piżygotpwa- 
aiu^rój^któw. ̂ .unjćw P^stwo- 
wych 2 ZSWt'. 
mentu wynika, że w toku przy
gotowań do tych rozmów odpo
wiednie grupy- robocze podają 
różne . warianty . i - możliwościi 
Jak wiecie, -na mocy uchwały 
rządu została utworzona także 
komisja koordynacyjna, . którą .

kieruje Kazimiera PrunSkłeńe.
Wręczony wam wstępny wa

riant projektu uchwały Rady
Najwyższej przygotowany został 
przez przewodniczącego Rady
Najwyższej i '  Prezydium. Op
rócz _ tego kierownikom stałej 
komisji zaproponowano omó
wienie go w komisjach, zgłosze
nie własnych: opinii. Oczywiś
cie,. i dla tych rozważań mieliś
my niewiele czasu!~ Dlatego są
dzę, że podczas dyskusji w par
lamencie celowe będzie .pod-, 
kreślenie najważniejszych ak
centów, przygotowanie najodpo
wiedniejszej uchwały przedsta
wiającej całokształt, którą- mo
żna by było podjąć nawet dzi
siaj.

Co ważnego miałoby w niej 
być? Niewątpliwie pierwsze 
działania J wynikające " i. nich 
decyzje, kryteria rozmów — us
talone na podstawie podjętych 
-jui oświadczeń, innych doku
mentów. - Ik-ierowanych do 
Związku Radzieckiego oraz ; te 
roził^tiSiflR^ które .
w ciągu' stu- dni - niezawisłości.
Po wtóre — etapy rozmów" *  
ok resie moratorium. Po trzeci® 
~  udział griip roboczych; eks
pertów, a także organizacji  ̂po- 
litycznych - ryiszej - Republiki 1

gotowani psychologicznie do 
zapewnienia warunków równo
prawnych l równorzędnych 
partnerów w rozmowach; bez 
żadnego skrępowania, zastra
szania, nacisku, bez przymuso
wych utrudnień, jakim na przy- 

. Mad byłaby izolacja od świata 
albo ograniczenie samodzielnoś
ci gospodarczej. Dziś jest ograni
czana też działalność banków, 
ten niejasny Bank Litewski, kon
takty międzynarodowe, niesa
modzielny budżet Ud. Możemy 
realnie widzieć, jakie jest mnó
stwo odziedziczonych więZÓw,
które nast krępują. Jeżeli roz
mowy . będziemy prowadzili
skrępowani, tylko usiłując nię- 
co się wyzwolić, to ju i będzie
my. nierównowartymi partnera
mi i przyznamy, że tak też 
powinno być, gdyż zgadzamy się 
z taką sytuacją biednego par- 

' tnera na rozmowach. Myślę, że 
tak ńie powinno być, musimy 
zapewnić podczas rozmów wa
runki równorzędnego partnera. '

Co nazywamy etapem po- 
; czątkowym«jaki on jest? Może 

mamy gó rówńiefe teraz, ten
| etap początkowy .4; to wszystko,
: c o -robimy>. poczynaj ąc od i i  .'
- marca,. jest wywalczaniem miej

sca tonu etapowi początkowe^
| mu. Wywalczyliśmy nieco miej- .
. sca dlatego, ::że'- byliśmy bardzo 
zdecydowani, khn jesteśmy i ja
kiego stanowiska powinniśmy

- bronić. Chociaż i nazywają nas
romantykami, ńłereaUstami -i-, 
podobnie, ale bez tego nie mie
libyśmy tego miejsca, które dziś 
posiadamy już jako punkt
wyjścia do rozmów, I dlatego, 
powiadam, musimy unikać nie
bezpieczeństwa wplątania się w

- niewiadomo co — co tamta stro
ną bardzo chętnie nazwałaby

sił, być może adekwatnych z 
drugą stroną. Po czwarte —- t 
spis ważniejszych dokumentów i 
zagadnienia specjalne. Bardzo 
ważnym jest także podkreślenie 
w uchwale .roli Rady Najwyższej, 
jej Prezydium oraz rządu, zmie  ̂
rzanie do przywrócenia lub przy
najmniej kompensowania strat 
wyrządzonych 'Litwie w okresie 
blokady lub wcześniej.

Powinni wszyscy uświadomić 
sensr przygotowania polityczne
go, ekonomicznego, prawnego 

~ i dyplomatycznego. I oczywiś
cie, bardzo1 ważna j^pt praca 
nad utworzeniem sztabu wykwa-

- lifikowanych. ludzi jednej - myśli 
i delegacji państwowej oraz jej 
przygotowanie. : Niewątpliwie 
znaczącą sprawą w rozmowach 
są ich podmioty. Może trzy

; .plus jeden. Państwa bałtyckie, 
kroczą razem z nami tą samą 
drogą i zmierzają do tego sa
mego celu, dlatego współpraca 
jest nieunikniona W zgłoszo
nym projekcie uchwały pod- 

. kreślą się, te rozmowami mię
dzypaństwowymi ze strony Lit
wy kieruje -Rada Najwyższa. 
Oznacza to, że zgodnie z wy- ■  
mogaml Ustawy Zasadniczej us
taliliśmy metody strategiczne, a 
warianty taktyki i rozwiązania 
poszczególnych problemów ma 
'przygotować rząd i o tym staje i 
komunikować ’ parlamentowi Hc-fj 
pubBkl. jego* prezydium, apoie- 
czeństwu.

(Dokończenie na str. 2).

Nam zaś 
konsulta- 

sprawie

rozmowami już teraz, 
potrzebne są narady, 
cje albo negocjacje 
rozmów. Trzeba bardzo jasno 
precyzować, co to Jest L  że; ce
lem całej tej pracy jest przygo
towanie ~ warunków do auten
tycznych rozmów państwowych, 
rozmów pełnomocnych delegacji 
państwowych. W  ciągu tego ok
resu przygotowawczego wyjaśni
łoby się, na jakim poziomie, ja
kiej rangi powinniśmy utwo
rzyć delegację i w ogóle jak 
1 gdzie będą toczyły się te przy
szłe oficjalne rozmowy.

Nie sądzę, że również inne 
państwa świata pozostaną zu
pełnie na uboczu, jeżeli obroni
my takie stanowisko. Gdybyśmy 
się zgodzili, że jest to, poWiedz- 
my,, regulowaniem naszych 
częściowych problemów 
Związkiem Radzieckim, który 
być może stopniowo pozwoli się 
nam wyswobodzić, to od razu 
znaleźlibyśmy się w sytuacji, 
która byłaby bardzo wyrainłe 
widoczna, jako problem stosun
ków wzajemnych Związku Ra
dzieckiego i jogo, części. Tamta 
strona bardzo tego chciałaby. 
Przez cały czas ebee. I stara] 
się właśnie tak naświetlić ten 
problem. Dlatego sądzę, że po-J 
trzebna jest nam koniecznie te 
go typu uchwała, dokument, 
który stworzyłby bazę, zapew
niającą podstawę: jakim sposo
bem kształtujemy określone 
organy, mechanizm lub instru
ment przygotowania /do roz
mów, jak Z naszęj strony zamie
rzamy się w .nich wykazać. J

Na sesji Rady 
Najwyższej 

Republiki 
Litewskiej

- 5 Upca na posiedzeniu Rady 
Najwyższej omówiono projekt 
uchwały „O przygotowaniach do 
rozmów międzypaństwowych ze 
Związk em Uchwała zo
stała przyjęta.

Deputowany Gediminas Wag- 
norius przedstawił projekt usta
wy Republiki Litewskiej o przed
siębiorstwach państwowych.

W dyskusji nad tą kwestią 
głos zabrali pełniący obowiązki 
przewodniczącego Stowarzysze
nia Przemysłowców Litwy Ąlgi- 
mantas Matulewlcztus, wicemi
nister finansów Litwy Antanas 
Lewanas, wicepremier Algirdas 
Brazanskas, deputowani Rimwy- 
das Surwila, Kestutis Giaweckas, 
Wladas Terieckas.

Deputowani zaaprobowali pro
jekt ustawy i polecili Komisji 
ds. Ekonomiki, aby uwzględnia
jąc propozycje przygotować do 
drogiego czytania ostateczny 
wariant projektu ustawy.

Deputowany Wytautas Kwleł- 
kauskas przedstawił projekt uch
wały „O obronie interesów in
walidów Republiki Litewskiej". 
Uchwała została przyjęta. Ko
misją Ochrony Zdrowia i Spraw 
Socjalnych zobowiązano do 
przygotowania ustawy, bronią
cej interesów praw inwali
dów.

Projekt uchwały „O zmianie 
trybu wypłacania zasiłków ma
tkom nieletnich dzieci” zgłosił 
deputowany Albertas S7lmeaa.v  
Po krótkiej dystosft nawała 
została przyjęta;

Następnie na posiedzeniu omó
wiono projekt ustawy Republiki 

' Litewskiej o regulacji cen- pań
stwowych, Jętóry przedstawił de
putowany Kestutis Gtaweckas.

Deputowany Albertas Szlme- 
nas zgłosił projekt ustawy Rê  

. publiki. Litewskiej »£> ittugosci 
dorocznych urlopów przyznawa
nych robotnikom 1 pracowni- 
kom ^.-/

W tej kwestii głos zabrali de
putowani Atidrius Rndys, Wla
das Terieckas. Swe wnioski do
tyczące-' projektu złoty komisja 
budżetowa.^

(ELTA)

Przygotowania do rozmów 
międzypaństwowych 
ze Związkiem SRR

:tl C H W A L A 
RADY NAJWYŻSZEJ REPUBLIKI LITEWSKIEJ

Rada Najwyisza Republiki Li
tewskiej, wyrażając 'suwerenną 

* wolę narodu w dążeniu do 
swobodnego działania wszy
stkich pełnomocnictw i instytu
cji1 odradzanego niepodległego 
demokratycznego państwa i prze
świadczona, że do tego prowa
dzi obrana przez nią pokojowa 
droga suwerennego ustawodaw
stwa i rokowań -politycznych ze 
Związkiem SRR, dążąc1 do przy
spieszenia tych rokowań, posta
nawia:

1. Międzypaństwowymi roz
mowami ze-Związkiem SRR ze 
strony Republiki. Litewskiej, kie
ruje jej Radą Najwyższa. Do 
przygotowania rozmów powołu
je się komisję ds. przygotowa- - 
nia politycznego, prawnego i 
dyplomatycznego. Tworzą ją
Prezydium Rady Najwyższej 1 
rząd, a zatwierdza Rada Najwyż- -

2. Komisji tej powierza sie I

przygotowanie projektu zasad 
stosunków wzajemnych Repu
bliki Litewskiej i Związku SRR 
oraz przedstawienie go -Radzie 
Najwyższej bieżącej kadencji.
}  3. Komisja ds. przygotowania 
politycznego, prawnego i dyplo
matycznego powołuje grupy 
ekspertów i wyspecjalizowane 
robocze -grupy parlamentarnô  
rządowe, opracowuje podstawo
we założenia polityczne, okre
śla* kompetencje, analizuje treść 
i  wyniki narad z . resortami 
ZSRR.

4. Gdy Republika Litewska i 
Związek SRR porozumieją co 
do celów i warunków rozmów, 
powołuje się delegację państwo
wą, którą, zatwierdza Rada Naj
wyższa Republiki Litewskiej.

5. Tryb przygotowań do roz
mów i ich treść koordynuje się 
z Republiką Estońską i Republi
ką Łotewską, poprzez omówienie 

i Radzie Państw. Bałtyckich.
Przewodniczący Rady Najwyższej Republiki Litewskiej 

W. LANDSBERGIS 
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Dokończenie referatu L. Sabutisa
(Dokoóctenie I «r. I)

Dzłsłaj należy również przy
pomnieć, że w niejednym 
twoim dokumencie potwierdzi
liśmy doniosłość rozmów, Ich 
warunki, iktuitaott poszcze
gólnych zagadnień Kp. Tik więc 
Jeszcze 30 maja Prezydium Rody 
Najwyższej podjęto uchwałę „O 
utworzeniu grupy planowania 
strategicznego". 16 czerwca w 
oświadczeniu Rady Najwyższej 
praktycznie nakreśliliśmy przed
miot rozmów, obejmujących tak
ie zagadnienie granic Litwy,
usunięcie sprzeczności powsta
jących w związku z dążeniami 
Litwy, zagwarantowanie obywa
telom swobody korzystania z
prawa służby wojskowej i us
tosunkowania alę do Interesów 
obronnych ZSRR; obustronnie 
korzystne umowy w sprawie 
uzgodnienia podstawowych sto
sunków ekonomicznych 1 ma
jątkowych oraz zachowania 1
przywrócenia dostaw, wśród 
nich transportu, więzi z par
tnerami w Związku SRR; roz
wiązanie kwestii bezkolizyj
nych więzi z Innymi państwa
mi 1 ustalenie gwarancji praw 
socjalnych 1 narodowych obywa
teli ZSRR, stałe zamieszkałych 
na terytorium Republiki Litew

skiej. Miałby to .być dalszy ciąg 
pracy i rozmów Chcielibyśmy 
przypomnieć, że również Rada 
Państw Bałtyckich w swoim 
oświadczeniu podkreśliła, te 
intiA»ni« praw I swobód obywa
teli ZSRR, zamieszkałych w Lit
wie, Estonii i Łotwie. Jest jed
nym > it t * " 1"**1*  rozmów i  
ZSRR. Oświadczono, że roz
strzygając tę kwestię przewi
dzieliśmy zachowania i rozsze
rzanie więzi ekonomicznych, 
socjalnych, kulturalnych I hu
manitarnych stałych mieszkań
ców państw bałtyckich z Ich hi
storyczną ojczyzną.

Chciałbym jeszcze przypo
mnieć znany Już dokument — 
uchwałę Rody Najwyższej z 29 
czerwca, w której jest powie
dziane, ta w specjalnym proto
kole pełnomocnych delegacji 
krajów ustala się początek roz
mów Republika Litewska—ZSRR, 
ich ceł* I warunki. Od tego 
momentu rozpocząłby się tan 
decydujący historyczny etap 
racmów, a jednocześnie pod- 
kreślonoby, te nabiera mocy 
moratorium. Są to konkretne 
propozycje. Ich całokształt ma 
być wynikiem cierpliwej 1 owo
cnej pracy.

Chyba ni* omylę się mówiąc.

że I w przyszłości w perspekty
wie żyda Republiki pozostanie: 
po pierwsze — pokojowa droga 
ugruntowania Litwy Jako su
werennego państwa, po drugie 
r~ dominujące zasady działal
ności demokratycznej I po trze
ci* — prerogatyw* woli obywa
teli Litwy (Ich dążeń i celów) 
pned Innymi motywami i sposo
bami rozwiązań.

NI* chcąc dataliaować 1 po
głębiać wyrażonych myśli
chciałbym Jednak podkreślić, 
ta ludzie Litwy i Rada Najwyż
sza nie pomniejszając znaczeni* 
swojej pracy przygotowawczej 
mają rozwiązać inna zagadnie
nia związane z ugruntowaniem 
różnych spraw, dotyczących za
rządzania 1 ugruntowania nor
malnego tycia codziennego.
Wszystkie zagadnienia związane
z budownictwem państwowości, 
które będą omawiane, mają się 
przyczynić do wyrażenia woli 
wyborców w formie ustawowej 
i jako ogólne założenie mogli- 
byśmy także przedstawić je dru
giej stronie — Związkowi Ra
dzieckiemu. Dlatego sądzę, te 
teras Jest najodpowiedniejszy 
czas, aby rozpocząć zasadniczą 
pracę przygotowawczą z myślą 
o jak najlepszych wynikach dla 
Litwy.

Wolanie o pomoc z trybuny Kremla
Wcaocaj, po południu, trze

ciego dnia obrad XXVHI Zjazdu 
KPZR na trybunę aWnnośte Je* 
den po drogim weszli również 
przedstawiciele KP Litwy 
(KPZR) — Mykolas Burokewi- 
człns, pierwszy sekretarz KC i 
Władysław Szwed, mający w 
KC dragą co do znaczenia te
ką.

Owacji nie było, chociaż nie
którzy ich oczektwalL Peatytu- 
ra ubydwióch prasmówień na
prawdę nie wyróżniała się po
mysłowością. Zacytuję niektó
re ich fragmenty, nUwiicoe na 
taśmie magnetofonowe!.

KRONIKA
Rząd Republiki Litewskiej mia

nował:
Rimantas* Kampysa na pełno- 

rtasmlra rządu FspnhMri LKe- 
lej  w osiedlu Sniwczkus;

Petrasa Budwytls* na zastę
pcę dyrektora generalnego De
partamentu Zasobów Natural
nych przy rządzie Republiki Li
tewskiej.

Tak więc M. Burokewlczlu*:
„Delegacje Litwy na ^aad 

Jest zastępem komunistów, 
skonsolidowanym w walce, zas- 
tępan który sprzeciwia się se
paratystycznym narjcnallaty- 
anytn siłom 1 zachował w Re
publice Partię Komunistyczną, 
należącą do KPZR.„ Tylko w 
składzie odnowionej federacji 
równoprawnych socjalistycz
nych pańttw radzieckich Litwa 
mota osiągnąć restaą nl*podł*g- 
tość 1 suwerenność... Ideowe V 
organizacyjna oddziałanie się 
niektórych knuwrtslów repub
liki od KPZR doprowadziło 
zreorganizowaną Komunii  yq -  
ną Partię Litwy do ślepego za
ułka. W  Republice w Istocie 
przebudowa ustała ,,".

Dlatego zdaniem M. Buroke- 
wlczlusa „komuniści Litwy mają 
prawo oczekiwać bardziej sta
nowczych kroków prezydenta 
ZSRR i rządu kaja, którą po
mogłyby przywiócić działanie 
Konstytucji ZSRR 1 Konstytucji 
Litewskiej SRR w Republice, Jak 
też Instytucje władzy radziec- 
Uaj".

Władysław Szwed: „Dziś sta
ło się popularnym nslrtsnla do 
partii 1 jednocześnie zniesławia
nie Jej. negowanie Jej Ideałów".

W. Szwed zganił również apa
rat KC KPZR: „Wiele procesów 
na Litwi* i  w partii » «*n «  by
ło ririerować na cdpowiedni* to* 
ry, gdyby Komitet Centralny 
podjął prewencyjne środki or
ganizacyjne 1 polityczne. Sytua
cja pO prostu Się
^od kontroli...". A  do koofcro- 
lowarta jej drugi sfkratssr KC
KPL (KPZR) zaproponował____
tworami* w aparacie KC KPZR 
wydziału prognozowania niety
powych sytuacji. Ciekawie, ko
mu ten wydział mlaSiy przed-

towt ZSRR, reaortowl DmtMJa 
Jazowa, czy liidiłotn Władimi
ra Krtoczkowa? Ale d  ostatni 
sami wszystko 1 wiedzą, 1 prog
nozują lepiej od jakiegokolwiek 
wydziału KC_

Balys BUCZELB, 
kor. spec. BLTA 

Moskwa, 5 lipc* 1990 r.

W s a la c h  w y s ta w o w y c h
PIĘKNO NIEPRZEMIJAJĄCE

Przed paru dziesiątkami lat 
prasę obiegło zdjęcie przedato-' 
wiejące piękną dziewczynę, bar. 
dso Subtelną w swej urodzie, 
utrwaloną w niezwykle subtel
nym tle. Miała na imię Graży
na, czyli piękna (tak też było 
podpisane zdjęcie). Jego autor 
— Lludwlkas RuUtas, absolwent 
dziennikarstwa Uniwersytetu 
Wileńskiego, przez długie lata 
związany z litewską prasą, czło
nek kilku międzynarodowych 
organizacji 1 artystycznych. 
zrzeszeń fotograficznych, autor 
albumów fotograficznych, Je
den z najznakomitszych mi
strzów z grona fotografików wi
leńskich.

Obecnie w Galerii Fotografi
cznej przy ul. Wielkiej znów 
można obejrzeć „Grażynę-. I 
kolejne potwierdzenie staraj pra
wdy — piękno nie przemija, fo
tografia Jest sztuką na równi z 
Innymi sztukami plastycznymi. 
Zresztą dowodem tych faktów 
są wszystkie pozostałe adjęda 
obszernej kotekcjL Nleźależhie,

czy zrobione na ~ Litwie,. czy 
podczas podróży do Stanów 
Zjednoczonych, Francji, czy 
Innych krajów. Są to obrazy 
pełne poetyckiej subtelności, na
wet wówczas, gdy przedstawia
ją trudną pracę człowieka. Jest 
w nich jakaś tylko L  Rulka- 
sowl charakterystyczna estety
ka, miękkość rysunku, wspa
niała operowanie światłem, 
szczerość 1 prawda twórcza.

H*Un* JOTK1AŁLO

OD KOŁOWROTKA —
DO MDCROOnOTOW 

ALBO- CZTERY JUBILEUSZE

Kołowrotek, krosna, ręczniki 
samodziałowe, kapy oraz Inne 
przedmioty użytku domowego 
— takie były eksponaty pier
wszej litewskiej ekspozycji za* 
granicznej. A  działo się to w 
Upcu 90 lat temu na Światowej 
Wyctewle w Paryżu.

— Tegoroczny lipiec obfitoje 
w jubileusze — mówi dyrektor 
Litewskiego Ośrodka Wysta
wowego Aloyzaa Tarwydas. —•

W 1930 r. w Kownie odbyta 
się Wystawa Rolnicza 1 Prze
mysłowa, w której po raz pier
wszy uczestniczyły Inne państ
wa — . Rosja, Łotwa, Estonia -1 
nawet daleka Japonia. Po 30 la
tach. w 1960 r. zaczęła dzia
łać Wystawa Osiągnięć Gospo
darki Narodowej Litewskiej 
SRR 1 wreszcie 10 lat temu w 
Upcu nastąpiło otwarcie obecne
go ośrodka wystawowego.

Ogółem w ciągu tych 90 lat 
Litwa uazeelniczyta w 23 poka
zach zagranicznych. Na ostat
nich tradycyjnych. Targach 
Lipskich duże zainteresowanie 
handlowców wzbudziły nie tyl
ko dawno Już cieszące się po
pularnością „SzłleUsy”, ale taż 
mikroobwody produkcji Wi
leńskiego Zjednoczenia „Wen
ta", rowery z Szlaullal, niektó
re złożone przyrządy 1 urządze
nia.

Obszerniej o tym wszystkim 
będą mbgU dowiedzieć się zwle- 
dzający, którzy tu przyjdą dziś 
1 będą mogli obejrzeć ekspozy
cją 'specjalnie poświęconą czte
rem JubUeussom.

Int. wL

SPORT
DO POWTORKM 

Przedwczorajszy półfinał pil. 
karsfal*e* Mundialu RPN —Anóll* 
wypadł nie mnl«| aapawwa dra-

zatartej, wycieńczające) do re
szty siły wolta podstawowy 
cza* gry I dogrywka nie przy- 
niosły rozstrzygnięcia po rentl- 
el* — 1:1 (brandd A. irałwna 
oraz G. Llneker), a *  awansie 
do wymarzan*«o finału zadecy- 
•* c"  rzufrŷ  harne. w których

dla hi sprzed 4 iat, kiedy to 
również walczyły WN | Aroen- 
tyn*. Wtedy po ntatwyklo za
ciętym meczu Argentyna wygra
ła — U ,  a wwyslęslilsęo goła 
w 83 minucie spotkania itrze.

dowaly i

a s  i
A zatem f 

mletrzaetw ' Świata hedtle | 
wtdrką - mak s yk a rteklego Mi

, piłkarza HPN 

r piłkarz

Jak będzie tym razem — tru
dno przewidzieć. Piłkarze KPN 
stolą przed wtełką szanaą. aby 
wziąć rewanż 1 p* raz trzeci 
zostać najlepszymi na świacie.

Int. wt 1 TASS

Kronika pamięci: żołnierze WrzeĄ

Walczyli o Polskę
Cófhi, synowi*, wnuki ucze

stników wojny obronnej 1939 r. 
z Wilna I Wlleńezczyzny zwra
cają się do redakcji z P»o*ba- 
mi zachować 1 utrwalić pamięć 
o swoich dziadkach i ojcach, 
którzy walczyli o Polską.

„Szanowna Redakcjo! Po prze
czytaniu w „Kurierze Wileń
skim* artykułów o żołnierzach 
Września zawiadamiam, t* 
wśród nich był również mój 
dziadek Władysław Tomasze wici
— pisze wnuczka pana Włady- 
sława. A  Plechanowa. — Mie
szka w Wilnie...*.

„Mój ojciec, Paweł Paczkow
ski. ur. w 1915 r. w* wsi Łuck 
Mosarskl (byty pow. Portawy, 
woj. wileński*) — zawiadamia 
za pośrednictwem redakcji Kon
sulat Generalny Rzeczypospoli
tej Polskiej w Mińsku córka 
Czesława Paczkowska z Wilna.
— 23 marca 1938 r. został po
wołany do czynnej służby woj
skowej. Przydzielono go do 30 
PoBcu Strzelców Kaniowskich, 2 
batalion, 6 kompania. Pułk mie
ścił alę w Cytadeli Warszawskiej. 
Dowódcami byil: pułku j-4 płk. 
dypL Stanisław Rutkowski, je
go zastępca — ppłk. Kuraś, ba
talionu — ppłk. Ulanicki, kom
panii — ppor. Lange, kaprale 
Łazarewlcz, Kostrzyca.

Wojna zastała ojca w War
szawie. W  pierwszych dniach 
walczył pod dowództwem mjr. 
Borysewicza, szefem kompanii 
byt str. sierżant Kucharski. 16 
września 1939 r. bronił Warsza- 

Na Żoliborzu w czasie 
obstrzału przez artylerią nie
miecką ze strony Pelcowizny zo
stał ranny. Przeszedł kolejno 
cztery szpitala warszawskie — 
przy uL ul. Karowej, M. Kono
pnickiej, Górnośląskiej, w Al. 
Ujazdowskich.

W  kwietniu 1940 r. w ramach 
układu niemłecko-sowledciego 
wrócił do stron rodzinnych. W 
1944 r- został wcielony do 2 
Armii WP. Wojnę zakończy) 
nad Odrą...".

Dalej w liście Cz. Paczkow
skiej — refleksja: R_Za odział 
w walkach w szeregach 2 Armii 
WP mój ojciec został odznaczo

ny nagrodami pJ^linl I radzie
ckimi, lecz boleśnie przeżywa, 
te zostało jego U-
czestnlctwo w wojnie obronnej 
1939 r. NI* chodzi w tym przy
padku nawet o nagrody, lecz o  . 
pamięć”.

Obecni* 75-ł*tni Paweł Pacz
kowski, Inwalida, mtosika na 
Białorusi w obwodzi* witebskim, 
rejon giębockl. poczta Masarz, 
wieś Łuck Mosarskl. Gdyby uz
nano Jego udział w wojnie 1939 
r„ sprawiłoby mu to wielką 
niespodzianką 1 przyjemność.

List kierujemy do Konsulatu 
Generalnego Rzeczypospolitej 
Polskiej w Mińsku w nadziel, ie 
Pawłowi Paczkowskiemu zo
stanie przyznany medal „Za 

w wojnie obronnej 1939". 
Natomiast redakcja oęwbłlkuje 
wspomnienia pana Pawła z 
czasów wołennych rozpoczyna
jące się od słów: „Na pamiątkę 
mojej ulubionej wnuczce He
lence od Pawła” . Jest
ona ohfmj* studentką dzien
nikarstwa Uniwersytetu War
szawskiego, studiuje w mieście, 
którego we wrześniu 1939 ł  
bronił dziadek.

We wsi Słoboda (rejon wileń
ski) mieszka żołnierz Września 
Jóśef GrochowzkJ. „Tatuś słu
żył w 5 Pułku Piechoty, który 
stacjonował przy wileńskiej 
ulicy K ibotjiikM l — opowia
dał w redakcji jego syn Edward 
Grochowski — Byt w~ 3 kom
panii cekaemów. Z dowódców 
pamięta kpt Otoszczyńsklego, 
por. Maron la. kapr. Kowalczy
ka. Podczas wojny brał udział 
w walkach pod Pułbaklem nad 
Narwią, w Wyszkowie nad Bu
giem Z niewoli wracał do domu 
razem z Izydorem Zdanowiczem 
z Oszmlany". Józef Grochow
ski czeka na przyznanie jego u- 
działu w wojnie obronnej 1939

Zywl nadzieję na to również 
Mieczysław WleŚko, ur. 1917 r. 
w byłym powlede śwlędańskim, 
województwa wileńskiego. Po
wołany 24 marca 1939 r. do 
Wojska Polskiego służył w No
wej Wilejce w 85 Pułku Piecho-

i i
ćżąstocho- 

[Plótrkowem 
[Tomaszowem 
1944 r. został 
[jsko żołnierz

-fratu. - 1 
mai [ t 

, wy. ■ ilczy f l  
BwwnaldnM 
iMazcwicc 
^pktu .̂-k 
BKotoryz/^B 
’ wyzwalani .'i 
Berlin
ranny < 'bec* 
łorual we u 
Hnowlecki).

- NA Z P a w e ł  Pacz- 
kowski __
fisaarh czyn Ałażby wojsko-

10 lipca br. wręczenie I na ód
Do naszej redakcji wciąż się 

zgłaszają uczestnicy wojny ob
ronnej 1939 r., żołnierze - D
wojny światowej. Ostatnio na 
ich liście roalazty się nowe na- 

11 a: kpt. Antoniego Kraśnic
kiego ze wsi TirtanU spod Mej- 
szagoły, wilnianina Franciszka 
Wojtkuna. kaprala 58 pp. Strzel
ców Wielkopotekldt w Pozna- 
' t, 1 pp. Legionów w Wilnie, 

Dywizjonu Artylerii Przeciw* 
lotniczej na Poruhanku; Andrze
ja Trusewicza z 5 pp. w Wilnie, 
obecnie inissrts we wsi Gaj 
k/Połuknl (rejon trodd), w wal
kach wrześniowych udział
brali także jago dwaj stryjecz
ni bracia — Aleksander I Ka
zimierz Trusewicsowie oraz 
ziomkowie — Stanisław Tromba- 
czek, Bolesław Mackiewicz,
Bronisław Gidzlewicz, Jan Zl- 
nlewlcz, Aleksander Sewkki, 
Władysław Laazczyński. Fran
ciszek Maconko (dane te podał 
Józef Truaewicz, syn pana An
drzeja). listą wlaruaów również 
uzupełnili: szeregowiec drużyny

łąrmośrl 3 Dywizjonu Artylerii 
Przeciwlotniczej na Porubanku. 
uczeatnlk obrony Łodzi Bronis
ław Stankiewicz; żołnierz pluto
nu CKM Antoni Pietrosówicz, 
artyłerzysta Józef Wołodko- 
wicz (byt ranny, więziony w 
Ostaszkowie) z* wsi Łopatow- 
szczysna. ułani zwiadowcy Sta- 
nWaw Kowołlckl. Jan Daszkie
wicz (więzieni przez NKWD, u- 
ciekil z pociągu) ze wsi Pfcto- 
kańce, Aleksander Aklńcza ze 
wsi Czernica (rejon wBeńskl); 
Franciszek Czepulonys ze wsi 
Gudelki (rejon solecznickl); 
wilnianin Feliks PołońskJ, sL 
ułan 23 ptUku Ułanów Grodzień
skich w Postawach (byt w nie
woli niemieckiej aż do 1944 r.); 
Józef Kropiczojć, obecnie miesz
ka we wsi Dolne Grygl w re
jom* oszmiańsklm, żołnierz I 
Pułku Artylerii Lekkiej Legio
nów lm. Józefa Piłsudskiego w 
WUnie; Józef Szabltńokl z* wsi 
S*jhiki w rejonie oazmlańskłm. 
żolntorz 6 pp. w WUnie (był w 
niewoli w Niemczech I Austrii);

Kazfcti' 
Wikt* s 
Micha lis. 
cklm. O 
-opowiem 
kacjach. 

&i to.
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lektorl 
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^  s u r

sianą wreao dale „Za u-
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CO, KIEDY, GDZIE
♦  Trzy ostatni* dni tygod

ni* wllnlanla będą mtoll prze
sycone hnprst sml, albowiem 
|ak jut In formo wcl (my w na
szym grodzi* sdbidzls się MII 
Ludów* Swt*to Pleśni.

Malaj *  godzinI* ai w Par- 
W  łśrśyni — Święto Zespołów 
Ludowych. Jutr* m  stadionie 
ytąląlr i* ^ - — Święto Tańca 
(poda. 13 1 IB). W nl*dzl*la o 
gdzlnlg..t». — Swifto m**nT w 
Parku Wlngls.

♦  Kogo drogi zawiodą w wek 
, 1 f*. .fffpwjsia (l oczy

wiście zdobędzie bii*t), ntoch się

— ----- — ..nlędiyngredaw
*utorod*o, gdzl* swój kunszt 
z*d*monstrują kaskaderzy
Włoch, RunwmN, Niemiec, Csecn. 
Słowacji, Polaki *ras naszeg* 
kraju.

FILM
♦  Polski p*łnom*tratowy film 

animowany .jak apędzają waka
cie Belek I Lol*k“ z przyjam- 

' neśclą obejrzą na pafwno nie -
 pedeehy, T* w***ł*

preponujomy ob*|- 
■ — i- t ■■wn z nimi w stoMcz- 
nym klnie MTalka" (godz. 11). 

WYBTAWY

Stycznych.

tylko f__
t*l*hlatarl

 ostrowie-
usklch losach 
pnych publi-

wlleó- 
Towarzystwa 

22)

iwiedzaja 
«ły  spisy 

reku 1M 1.

CZŁOWIEK
WŚRÓD
L I id z i Samotność
jest chora sobą...“
ia noce nie mara odzł« *gdzie 

sśę schować 
Pod ciężarem wspomnień

Samotność najboleśniej ką- 
•sb ,,do at®"*destkl-. Bo

__________   tracą olewe tył?.wtatał® w l*u trze-
1 bezsenność. Jak natrętna  P̂ kdą tvda. nu
szarpie teras wszystkie aioje

Chcą do ognia gorzkie łzy
wpakować

Nie ma ciebie. Jak to

MSamotność"

żyć pełnią tycia, ona zaś 
" W  ręce~ Widząc pod koś
ciołem biedne staruszki, zawsze

®łe przebierz* miarkę, zwraca się 
do lekarza, wykręca aumer 
61-33*0, wołając do telefonu 

-ole musi je ktoś powiedzieć* o pomoc.
- R. Śliwowi ak. ^Płomień szczęśda“ („Lolmes
„Wyszła z domu, gnana ja- ~  klub dla samotnych.!m j-u  ,,»ry*aa z nomu, gnana ja- ^burys") I—  -MKaycuri

1 "yfako Od- kimś niepokojem, którego żródla “ *2 rlod ai«d«wna dziitfa ^ J
CMtoę. Jakieś niezrozumiałe do nie potrafiła odnaleźć Czuła po- S1??1 1 «wartkł przy Pałaca
jwdea, przenłkhwe uczuci* trzebę bezpośredniego zetknie- 1 Sportu MSW (ul SpotJ

mechorow^ł Czyżbym mla- cła się z ludzkim tłumem, wto- ^  “  razie zgromadzi?
c , Jednostajnie przeżyć Je- pienia się w niego, stania się równ}ci nłełb̂  obfką kartotekę
S. Worotyńdd ncze kilka dziesiątków lot, by Jego cząstką. Czyzby zaczynia *wych «=astnlków. Oferty ma- 

doczakać Ich losu?.. dążyć samotność? Ta wzniosła ^yrsonlalne również odkładamy
L- ~  Ssmotność zabija swoją 1 piękna samotność, gwarantują- "“ f. eodzlnęr_

To Jakby czas ca spokój ' j j ------—1

z  p o c z t y  ■m a c a t y

Od 133 
parafian

całotygodniowej p£cy" fca i  
P° to« by wysłuchać Misy Swi taj. przyotttyc

Marysia zasnęła zmęczona po 
tablegąnym dniu. Już za chwilę 
szła gdzieś ze swą dawną kole-

Tak t

.      r  — j—" j  ca apua.oj i aanwnwemoac — jaz sposobem na f l P
chwilę przedduł przez palce. Czasem podkreślała z zadziorną dumą *no*ć i®* I* * *  nad sobą, nad

- Prtbuł« * walczyć: gorącz- wobec koleżanek. (...) — znany °«ł«®*clem równowagi psychi-
ai* k°wo “ »kam kontaktów z ludż- publicysto polski Waldemar Sla- OT*)?
JJi T̂ >rMMia kolegów, od wie- wlk w opowiadaniu „Samotnołć" Indzie bywają samotni nawet

d2fa? W*ry»*kich znajomych w z cyklu .Czesanie czasu* przed- wówcaas, gdy faktycml* mają
PByjaaółka nie pr^owała Jej mieście. Nagi* dochodzę do stawił rozterkę duchową „starze- “ *** lub tonę, liczne rodzeńst-

wnlosku. że to jest sztuczne, jącej się* panny, niby dumne) W0, dzieci. Ten brak harmonii
niepotrzebne ml... Zamykam się ze swej niezależności, a jedno- w Bronie nojblliszych z pew-
| czterech ścianach. Sprzątam, cześnle potrzebującej przyjaznej D°^ łą mniej boU^f^

kńw- Całymi rodzinom| ■ 
do kośdota po Słowo 
«uchą na dalszą r̂og,

n*by wyznaczono

ratować, dolatywał tylko ironicz
n i chichot... Ale dół nagle znikł. 
L.. Marysia stanęła w błękitnej
sukni Z bukietem róż. Wówczas nadrabiam zaległości w taktu- dłoni, ciepłego słowa. Któż po- noS4 całkowite. N* każdą j
zjawtł alę on... Elegancki, 
nym garniturze... Natrętny dzwo
nek budzika przerywał senne 
mrzonki. Dookoła była pustka. 
Zerknęła na zdjęcie w ramce. 
On byt daleko. Czy kiedyś ji

się spotkają? Odpowiedzią błej odbierają otaczający

— Ależ— De razy można sprzą- trafi wypowiedzieć to magiczne jorm, tylko sam człowiek
toć mieszkania? De książek prze- słowo, zdolne ukoić serca 7agu- . siebie najskutea-
czytać? Jak długo gapić się na Monych. Samotnych — wśród j"?  Srodek. 
telewizor? Wpadam w apatię.. ludzi, samotnych — w rodzinie, . J j ™ * * 0 * numerów „Przy-

— Samotni ludzie bywają o dorosłych dzieci 1 starzejących ** * *** . ^ąpamUłałam Ust sa-
wlele ciekawsi, wrażlłwsL Qę- się rodziców, których obustronna kofcłety. próbującej po-

była tylko nadzieja. 
Marysia jest samotna.

samotność rośnie w miarę każ*

i Jak i

Często nie są rozumiani przez dej sprzeczki l braku zrozumie- r. . z “
podob- Innych, gdyż nie pasują do nla? Dobrze, ż* są teraz u nas =

jedenasty mieszka- ogólnych schematów...
nlec naszej republiki. Nie prze
kroczyła jeszcze trzydziestego 
roku żyda... Wiele mówi się os
tatnio o samotnej starości Tak, 
jest to dotkliwa tragedia ludz- tak ciężka- 
ka. Samotność młodzieży i tu- 
dzl w  sile wieku mniej bije w 
oczy. Dlatego czasem po prostu 
się jej nie zauważa.

Oto kilka wypowiedzi mło
dych wilnian — anonimowych 
na Ich życzenie — o tym iak 
traktują samotność.

I>oradnie psychologiczne, 
matrymonialne i kąciki -

mołnośctą. Nigdy i 
czegoś dlatego, 1 

mnnta. Z pójścia <Przestałam lubić dyskoteki
1 święta w ogóle. Tam zazwy- vucmui > a»au(ira> » w  . . . .____ ...
czaj trzeba udawać radość, we- tatnia szansa dla zagubionych. ł»/in<»on p,?, „  m ' J
seUĆ Innych, .  n. do=y by™, R n^w ttd . ostsoto gdyl «n»- “  ł ‘ d“ °

tna statystyka samotnych, ludzi 
— Nikt me pawie o mnie, że na krawędzi rozpaczy, czasem

jestem samotny. Koledzy, zna jo- decydujących się na „samo
tni, współpracownicy biorą mnie wykreślanie" z życia — nleste- _____  tiu
za człowieka sukcesu. Nawet ty ni* maleje. W roku ubiegłym chciałabym mieć kogoi, al^óvH
zazdroszczą. A jeśli, tak napraw* wzrosła ona nawet w porówna- ^  _  imikw  |
dę, nie mam często z kim sto- nlu z 1968. I gremialnie zasilają Powiedziałam sobie:
' ”  zamienić, nie mam do kogo osoby samotne. Człowiek, nie- „^czyźn* owszem, ale |

ma żadnego pana u mego ;____
Albo też nie przyklejam się do 
jakiejś pary czy grupy na wcza
sach jak to nlebożątko, któ
rym trzeba się zająć. (...) Mąż 
odszedł kilka lat '

zadzwonić... •tety. tylko wtedy, gdy derple-

Czy dzięki waszemu ,J<ąci- 
kowl“ została Jut skojarzona 
chodaż Jedna para? — pytoją

osób. które w ten lub Inny spo
tów skorzystały z usług rubry
ki matrymonialnej, są dla nas

czytelnicy, sympatycy tej rubry- nader cenne 

^  w  M  Jednocześnie informujemy, te

. ™  w-rf ..riAntA". *  następny blok ogto-

poznanl* się. S 
odpiszę szybko.

53. J**t*m blondynom a ły- 
slnką, lat 39, 180/85. Z wykss- 
tałconla l«st*m wUtryMrui". Tak alę złożyło, ż* wychowu)* 
samotni* 12-letalą córko. Ponie
waż liiblę ład I Porłędwt, nt* 
chciałbym, aby brak liobisły w 
domu zaważy* na 
córki. Posiadam mlymkanj*. **- mochód. Polico, w których «nł*- 
czkamy, stanowią pi zedml*Scl* 
Szczecina. Jestem stanu woln*- 
qo I Shib mogę wląć b*z Jr**- 
szkód. Mara* poznoC P " " ł «  
—  j czyzny, raasądn*.

było — mówimy w odpowiedzi, urlopie*,
z  1.1 pal - tu  o tó . których t ó  opoMUt»J«n)r *

ostośzenl. były an la iao o . «   ™
„Kąciku", 2—3 dały o sobie 
mać, zaznaczając ż* mają no-

wrześniowych numerów gazety. 
Cała korespondencja czerwcowo- 
Upcowa zostanie załatwiona, od-

i wszyścy chcą o niej mówić 
, zwierzać się. Dlatego może-

razem więcej mamy z Polski.
Solidny, samotnydomster-

54. Wimlanka, wdowa, akrom- 
na. synmatyctna I prsfctyesna. 
wzrost 1M cm, SO lat. "łJ*Tul~nł* nlazalatna, pozna samotna 
00 oana w podobnym wtoku lub 

w którym skdaśaby 
znaleźć przy )*c»e<*. A *  7 "  towarzysza żyd* na doore 1 no

my tylko prosić tych naszych ^onomteto po
Czytelników, MMkwócsy. doŁra* sytuowany. ^TT' jako swoje adresy P̂oste

to będzie chociaż krótka kortka.
Można anonimowo. Chdelibyśmy 
coś niecoś usprawnić w toj ru-

2Z2nlIJ.r0S l i f  1 spostrzeżenia ^ . l i ń  « « y n »

nawiąż*- tontokt z .sympsgwng
zrównowatoną. koWocą IwłłnlanlM (lub z omom*  
Wilna) W wieku około W Ut 
Poważną handydatkf

- tygodni* br. do Polski 
lam utrzymani*)

wonlja*. by podawali dokładny 
numer swojej poczty 1 aby częs- 
dej chodzili po odbiór korespon- 
Ąencjl.j

każdą cenę. (_) Uwierzyłam w 
siebie. Umiem sam* chodzić na 
spacer, sama aa plotę, sama na 
kawę. To nie takie straszne. Jak 
się wielu kobietom wydaje. 1 
nie rozglądam się nerwowo na 
boki czy właśnie obok nie mija 
mnie szczęście—"

Psycholog dr. Felicja Boczy-1 
kowsks-Sękowska radzi iamot-1 
nym: „...Calkowlde 1 zdecydo
wanie wyellmtoowoć ją (zazd
rość). Przedwnle. Niech czyjeś 
powodzenie będzie wskażnś-J 
klem, że sukcesy chodzą po lu-[ 
dzlach Do jednych sukces
przychodzi wcześniej, do innych | 
później. Są w żyda, nla tylko 
w opowiadaniach biblijnych —1 
lala „chude", po których przyj 
chodzą lata „tłuste”... Warta|
temu zaufać. A tymczasem nfct 
z nas nie jest pewny, te samot
ność nie przypadnie mu kiedyś 
w oddalę, wypada więc „mi 
choć Jedną z dróg. którą w żj 
citt będziesz mógł Iść sam, ca

Alina LASSOTA 
Fot W. Wołooewtcr,

RADY, PORADY
t r u s k a w k i

UJącym dosko 
kiedy do gk>«

w Języku dla 
tym. Nie po 1

kościół na 
Dlatego 

dakcjl z 1

nii«7j>inii proboszczowi Wysyln-

jednak. te być może redakcja 
JCuriera Wileńskiego*, który 
ostatnio często pisze 0 sprawach 
kościoła, pomoże nam msleść 
Jakieś wyjście, przynajmniej

Jan CHODAKIBWICZ

te ap. któryś z win 
plonów podjąłby •

nłc Językowy* 
wych nawet w

dokładnie ptMM 
I oczyścić s mypuWc. wrzem

toć w stołkach dość ciasno, ttnror
Dl* uciskać Owoce większo watą 1
rifcailWi iłii Irzate ułożyć W dać pi

, wrzenia. Rozgotować
nawet przetrzeć 
takim gorącym 

jć owoce ułożone 
^otolkoch. Prsecter modna iro-

kawki można ^  
S ,<#wodą.Wl̂ Nty otrałTnnniy 
kompot. Slotkl ezcaohile zawrfeo.

1 kg truskawek, 500 S łielo- iryny, zestawić

S Ą “umyć. wsypać do S f™ *  * tą masy I *do*«
wodą. gotować 1na. ’roU,yJ’  2 'y chu trusfc«*kaf
ntu gdy zmięknie — fofącz m|.
przetrzeć przez *3to 0«ywcz^ __________
-9 truskawki zasypać cukrem T
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W  Turniszkach— cisza i spokój
Jeszcze przed wojną postanowiono tu zbudować elektrownię 

wodną.- Właśnie wtedy w Turniszkach powstało klika domów — 
dla dyrektora, personelu Inżynieryjno-technicznego, administracji. 
Zaczęto teł wbijać pale pod przyszłą siłownię Jednakie wydarze
nia lat 1030—40 zmusiły do wstrzymania budowy.

Prawie od razu po zakończeniu wojny rozpoczął się zupełnie 
inny życiorys TunUszek, które stały się letnią rezydencją sekre
tarzy KC, ministrów, innych prominentów.

...Nasza '„wołga” wjeżdża | do 
na wpół otwartej bramy. Siedzą
cy w budce posterunkowy za
pewne już z daleka poznał „swe
go", gdyż nie spojrzał nawet w 
naszą stronę.

Powitały nas tonące tu 1 ów
dzie w zieleni murowane domy 
i cisza, którą przerywa} jedynie 
świergot ptaków. A  gdy podje
chaliśmy do, ie tak powiem, 
miejscowego domu kultur ,̂- na 
spotkanie wyszło kilku nudzą
cych się milicjantów i komen

dant osiedla letniskowego Algtr- 
das Norkus i  solidną wiązką 
kluczy w ręku.

Jak dawno panuje tu taka
cisza?
-i — Od 1 października .. roku 
ubiegłego, gdy zakończył się ko*' 
lejny sezon letni —1 informuje 
mój przewodnik, naczelnik kom
binatu przedsiębiorstw usługo
wych kancelarii przy rządzie 
Republiki „Kazys Rakauskas.. — 
Domy Jsą puste i kosztują nas 
dziennie około 600 rubli.

TELEWIZJA
PIĄTEK, 6 LIPCA 

PROGRAM REPUBLIKAŃSKI

18.00 — Film dok. 19.00 — 
Wiadomości. 19.05 — Nowośęl
dnia (w jęz. roś.). 19.15 —  P re 
m iera spektaklu litewskiej TY  
..jest kraj*. 20.10 — Dobrano- 
cka. 20.30 — Panorama. 21.00
— XIII narodowe Święto pleśni 
LAtwy. W ieczór zespołów. 23.30
— wiadomoócl w ieczorne.

I OGÓLNOZWIĄZKOWY

18.00 — Pogadanki filozo fic z
ne. 18.45 — Fotokookure „Z ie
mia —  naszym wspólnym do
mem'*. 18.50 — T v  serie* „M i
raż". Ode. 3., 20.00 — Czas. 
21.00 — Collage. 21.05 — Na 
IX  M iędzynarodowym Konkursie 
Im. P. Czajkowskiego. 21.25 — 
Antymost Moskwa —  Bruksela. 
Część 2. Ś8Ł05 — Prem iera TV 
filmu „Pam ięć serca". 23.25 —

Kalendarium
*  Piątek (6.YII) Jest 187 

dniem 1990 r. Do końca roku 
178 dni.

*  Znak Zodiaku — Rak (22.YI 
— 22.vin.

*  Imieniny: Gotarda, Domini
ki.

*  Wschód Słońca — 4.51, za
chód — 21.57. Długość dnia 17 
qodz. 06 min.

Litewska Służba Hydrometeoro
logiczna przewiduje na 6 llpca 
zachmurzenie zmienne, krótko
trwałe opady, burza, wiatr połu
dniowo-zachodni, ' umiarkowany, 
temperatura 20 —22 stopnie.

W  dąqu  następnych dwóch 
dni temperatura w  nocy 9— 14, 

’ w  dzień 17—22 stopnie.

Podczas wycieczki po ̂ asfalto
wych alejkach leśnych K. Rakaur 
skas poluzuje i opowiada, że tu 
prócz tt komfortowych wili są 
M  domy Jetmskowe, a raczej 
mieszkalne z centralnym ogrze
waniem, gorącą wodą i innymi 
wygodami, liczące 41 dwu- lub 
3-pokoj owych mieszkań całkowi
cie umeblowanych — -nie luksu
sowo, ale zupełnie przyzwoicie.- 

Więc dlaczego tu dziś jest tak' 
pusto- i cicho* Jeszcze na wio- 

„ snę, gdy - rozważano sprawę 
mieszkań dla nowo wybranych 
parlamentarzystów, nie mieszka
jących w Wilnie, w Radzie Mi
nistrów zaproponowano wyko
rzystać do- tego celu domy z wy- 
godami w Turniszkach (ż wyją
tkiem wspomnianych już wyżej 
8 will, gdzie zamierza się w 
przyszłości ulokować ambasady 
lub przyjeżdżających na zapro
szenie rządu ekspertów itd.j., 

Przez to jednym strzałem ubi
jano dwa zające — rząd nie 
musiał łożyć na. utrzymanie pu
stych domów, po | drugie_ 
zwalniano dla przyjezdnych -zaję
te przez deputowanych 49 . dwu
osobowych, 10-j ednoosobow y ch
pokoi i:d. numer „luksus" w. ho- 
.tełu „Draugyste“r za któie Ra
da Najwyższa płaci codziennie, 

[ 400 /rubli.. Nie jnówiąć jużro 
tymi i® apartamenty, w  lukr 
susowym hotelu .można by było 
odnajmować cudzoziemcom, uzy
skując codziennie około 4 tys. 
'dolarów."

Niestety, nie wiadomo z ja
kiej przyczyny wybrańcy lu
dowi nie pieszą z przeniesie
niem się do tego spokojnego i~ 
miłego zakątka. Jak powiedziała 
K. Rakauskas, dziś jest tu za
ledwie -6; nowych lokatorów. 
Powiadają, że rzekomo parla
mentarzystów szokuje sama myśl 

jg : zajęciu domów byłych promi
nentów radzieckich i partyj- 

g nych, a może są też inne przy
czyny.

gjg Nie wiem, nie wiem.' Czyżby 
nawet blokada nie nauczyła la- 
chowania każdej: kopiejki nie 
tylko w kieszeni własnej, ale 
również państwowej?

Modest SZEJNBERG 
N A  ZDJĘCIACH: Alglrdas

Norkus z kluczami czeka na no
wych lokatorów; Jedno z pu
stych mieszka A.

Fot M. Rebi

II OGÓLNOZWIĄZKOWY

18.00 — Tu m ie j tenisowy Wlm- 
bledonu. 19:00 Dobranocka. 
19.15 — Turn iej tenisowy Wlip-_ 
bledonu. 20.00 — P rzy rod a  prosi 
o -pom oc. 20.30 —  Sport dla
wszystkich. 20.45 — śp iew a I 
tań czy młodzież. 21.00 —• TY 
fitm  łato. 23.10 —• Turn iej ten i
sow y Wian bledonu.

TELEWIZJA POLSKA 

PROGRAM I

10.00 — Wiadomości poranne. 
10.10 — Teleferie : Telelato. Sa. 
telltarno-kablowa te lew izja  pod
wórkowa. 10.40 — Kino Teie- 
ferii; „Tajem n iczy duch" (2) — 
serial prod. NRD. 11.10 —  ..Bo
so do łóżka** (5) —  aerla4 oby
cza jow y prod. NRD. 17.45 — 
Program  dnia. 17.50 — P iłkar
ska kadra czeka. 18.15 — Tele- 
exprees. 18.30 —  „Raiport- — 
program  kom entujący n a jw aż-. 
n iejsze wydarzen ia . polityczne 
tygodnia. 19.00 —  „D ynastią"
(5) — seria l obycza jow y prod, 
am erykańskiej. 19.45 - - f  „10 
minut". 20.00 —̂ K in o  TeleferH: 
Smurfy. 20.30 —  ***Wladomo8cI'.*'
21.05 — Film  fabularny. 22.35 
„M iss Polska-90" —  fina ły  (1).
23.40 —  W iadomości w ieczorne. 
23.55 —  .JAlss Polska-90- —  fi
nały (2). 1.05 —  W eekend w  
Jedynce. 1.15 — „Dynastia*' (5) 
—  seria l obycza jow y prod. ame
rykańskiej,

SOBOTA, 7 LIPCA 
PROGRAM REPUBLIKAŃSKI

I  18.00 — Szkoła narodowa.
18.40 —  Wiadomość!). 18,50 — 
Nowości dnia (w Jęz. -ras.). 19.00 
— Xilll Narodowe św ięto pleśni 
L itwy. Dzień tańca. 21.00 — P a 
norama. 21.30 — Szanujmy s ło 
w o. 21.35 TY koncert ży 
czeń/ 22.05 — Program  kultu
ra lny „Ognisko". 23.05 — W ia.

Redaktor 
Zbigniew BĄLCEW ICZ

domości w ieczorne. 23.20 
P rzeg ląd  p iłkarsk ich  m istrzostw 
świata.

T  OGÓLNOZWIĄZKOWY
20.00 — Czas. 20.40 —  Poe 

zja . 20.45 — Piłkarska^ mbstrzg- 
stwa świata. 23.00 —  Służba
nowodcl TY.

II OGÓLNOZWIĄZKOWY

18.00 — Turniej ten isow y WIm- 
bledonu. 19.00 Dobranocka. 
19.15 —^ Turn ie j ten łsowy Wlni- 
bledonu. 20.00 — « Czas. 20.40 

^  Końcow y koncert IX  M iędzy
narodow ego Konkursu Int. P  
Czajkowskiego. 21.40 ^  Klub 
prasowy. 23,40 —  Film  fab.

TELEW IZJA PO LSKA 

PROGRAM 1

9.05 -rr-j P rogram  dnia. 9.10 
Tydzień  na działce. 9.40 —  L 
zdrowie** —  program  rek rea 
cy jny. 10.00 —  „Zfcarno** —
program  redełccji katolickiej, 
10.20 — „P artn erzy* — seria l 
prod. USA (odo. 1 t 2>. 11.10 — 
„P iłk a , Muńka, Szyszka". 11.30
— W iadom ości poranne. 11.40
— Mttfcaria, obronność, now o
czesność. 12.05 —*- W ędrówki 
daletate l bttskłe. 12.50 —  Szko
ła  m istrzów . 13.05 —  Siódemka 
w  Jedynce. 16.05 — Nad Niem
nem, P toą  i Prypecką. 15.30 — 
Koncert życzeń . 15.50 — „ t o ć "
— m agazyn ekologiczny. 16.10 
—* „F I«£»**. 18.45 — W iersze
dobre I złe, ale zaw sze prajr- 
dztwe. 17.15 — „P o lic zy ć  bocia
n ie gniazda" — flten dok. 17.45
—  Rew izja nadzwyczajna. 18.15
— Teleexpress. 18.30 —  P rem ie  
1 preirńtery. 19.00 —  „Butik".
20.00, — Dobranoc. 20.10 — Z 
(kamerą wśród  zw ierząt, 20.30
— W iadomości. 20.45 — P iłka
rskie m istrzostwa świata. 22.55

.Wiadomości. 23.15 — „Show 
m ilionerów '' — program  roz
ryw kow y. 24.00 — „2 yc ie  jest 
fraszką.*1. 0.10 —  Od Opola do 
Opola. 0.55 — „Bu lwar m order
ców - —  Wlm sensacyjny prod. 
francuskiej.

PAŃSTWOWA WEWNĘTRZNA P02YCZKA 
LOTERYJNA 1982 R.

TABLICA INFORMACYJNA
68 CIĄGNIENIE WYGRANYCH KTÓRE ODBYŁO Się 

■ 30 CZERWCA 1990 R. W  M. SEWASTOPOLU 
WYGRANE PADŁY NA NASTĘPUJĄCE NUMERY SERII I  

OBLIGACJI WE WSZYSTKICH 48 KATEGORIACH POZYCZKŁ

W

je Z
g g

I I
II

200255 033* 2500 216239 003* 1000
20143Ó 072* 1000 216503 049* 1000
201450 079* 500 218168 003* 1000
201464 1—100 100 • 218463 1—100 250
202824 1—100 100 218830 1—100 100
203560 095* 500 219296 1—100 100
203744 1—100 100 220658 1—100 250
204298 076* 000 220717 1—100 250
204392 044* ~1000 221079 1—100 100
204530 006* 500 221393 026* 2500
205968 082* 500 222136 1—100 100
206206 022* 1000 222757 1—100 100
206395 063* 2500 223993 018* 1000
207002 063* 1000 224864 węmm 250
207599 070* 500 225480 1—100 100
209133 091* 1000 226075 1—100 100
209859 096* 2500 226254 040* 000
209952 1—100 100 227766 003* 1500
210180 038* 5000 228165 028* 500
210900 090* 1000 228242 052* 1000
210950 039* 1000 228437 017*- 500
211092 034* 500 228565 097* 1000
211985 092* 500 228613 021* 500
21220 018* 500 229111- 1—100 100
212478 023* 500 229483 091*. :1000
212897 1—100 100 230492 055* 2500
213035 056* 1000 231245 ;t—100 100
213573 1—100 100 231632 020* 500
214192 D54* 1000 231791 1—100 250
214379 023* 1000 231805 024* 1000
214447 020* 1000 232449 1—100 100
214518 1—100 250 232645 053* 500
215475 1—100 250 234624 079* 2500
215714 043* 500 234697 034* 1000
253814 031* 2500 273617 1—100 250
254455 046* 2500 273944 1—100 250
256310 1—100 250 274707 085* 1000
256941 029* 2500 274738 059* 500
257199 1—100 100 275407 1—100 100
‘ 257548 1—100 100 275459 007* 500
257719 027* 1000 276676 1—100 250
258209 1—100 100 276901 009* 500
258358 1—100 100 277350 090* 500
261166 054* 500 277360 1—100 100
261450 007* 1000 277402 1—100 250
261942 1—100 250 277488 097* 500
263143 069* 500 277852 1—100 250
263450 014* 2500 277894 075* 500
263638 006* 1000 278226 063* 1000
263814 1—100 100 280144 041* 2500
264458 1—100 250 280564 049* 500
265970 1—100 100 280969 1—100 500
266047 1—100 100 281087 071* 5000
267825 084* 1000 281946 1—100 100
267927 079* 2500 282174 008* 1000
267997 1—100 250 282191 049* 500
268034 1—100 100 282495 088* 500
268895 074* 1000 282515 1—100 250
269258 038* 500 282738 008* 500
269776 088* 500 282961 097* 1000
270779 1—100 100 283038 037* 1000
270785 1—100 100 283057 080* 1000
270933 078* 1000 283238 1—100 250
270982 026* 500 283825 053* 1000
271471 041* 500 284234 049* 5000
272148 012* 500 284954 026* 500
273611 024* 500 284991 070* 500

235240
235730
235787
236547
237099
237493
240173
240382.
240851
241971
242834
243029
243719
244807
245011
245218
245280
245823
245901
246318
246832

-247972
247986
248713
248799
248841
250098
251235
251358
251631
252214
253070
253157
253585
285861
286167
286938
287028
287085
287735
288805
289058
289210
289482
290265
291779
291835
292524
295078
295469
295889
295911
297244
297466

.297469
297517
297777
298080
298161
298961
299256
299264
299426
299644
299824
299843

058* 500
1—100 250 
005* 1000
1—100 100 
065* 500
009* 500
095* 5000
018* 500
012* 500
1—100 100 
1—100 250 
051* 1000
1—100 100 
1—100 100 
050* 1000
063* 1000
038* 2500 
060* 500
091* 2500
046* 500
097* 1000
1—100 100 
009* 500
023* 2500 _ 
095* 1000 
1—100 100 
023* 1000 
016* 10000 
1—100 250 
098* 1000 
090* 2500
092* 1000 
090* 2500 
1—100 250 
1—100 500 
1—100 100 
038* 2500
077* 1000
100* 1000 
075* 1000
050* 500
1—100 250 
1—100 100 
061* 500
1—100 100 
051* 1000 
001* '  500 
081*' 1000 
-1—100 250 
1—100 250 
031* 1000 
037* 5000
1—100 100 
1—100 100 
010* 1000 
099* 1000 
025* 500
090* 2500 
067* 500
1—100 100 
003* 1000 
092* 1000 
037* 500
087* 1000 
069* 500
1—100 100

•) Na pozostałe 00 w u r t w  ohHfcJf to) ser® padły wygraas 
po 100 rafalL

W  tablicy podano wygraae aa obligacje 50-rublowe.
Na obligacją 100-rublową w  razie wyloaowaiia wygranej w  Jed

nakowe) wysokości —  100, 250, 500 rabU _—  i i  wszystkie m e 
ry wylosowane) serii wypłaca Mą odpowiadało 290, 500, 1000 
rnbIL W  rasie wylosowania aa jedea z b o m tó w  obligacji 100-ra- 
MoweJ wygrane) w  wysokości 500, 1000, 2500, 5000, 10000 rabU 
aa dragi naner przypada wygrana w  wysokości 100 rabU I na 
obligacją wypłaca elą odpowiednia 000, 1100, 2800, 5100, 10100 
rabU. Na obligacją o aomlaale 25 rabU wypłaca rtą polewą wy
graae), wylosowanej aa obligacją 50-rablową. Do a tay  wygraae) 
włączono wartość noataalną wylosowane) obUgacjL

k u M e r
U/ileński

A d r e s  r e d a k c j i :
2 32919,  m. W i l n o  

aL Kosmonautów 80.

Telefony: redaktor — 43-7*01; 
zastępcy redaktora — 43-7MJ' 
42-79-48; dział listów — 42.75-76, 
42-69-65; redakcja nocna — 
42-1341; ogloszsri —

Druk offsetowy, 1 arkusz dru
karski

Drukarnia lltswsklsqo 
«l«blorstwa wydawniczego „Spru
cia-

iiidsks 67218 
Nakład 56000 sqz.

Zam. 1539


